
Czy było przełamanie i Jeziorak w końcu wygrał?
Sprawdzamy wynik meczu z Płomieniem Turznica [ZDJĘCIA,
WIDEO]
data aktualizacji: 2026.10.03

Od czasu wyjazdowej wygranej w Nowym Mieście Lubawskim zespół Biało-Niebieskich z
Iławy nie potrafił zgarnąć trzech punktów. Seria trwała aż przez pięć meczów z rzędu.
Sprawdzamy, czy zakończyła się dziś, w domowym pojedynku z Płomieniem Turznica.

MECZ KLASY OKRĘGOWEJ:

Jeziorak Iława – Płomień Turznica 3:2 (1:0)

1:0 – Jankowski (39, karny), 1:1 - Farasiewicz (50), 2:1 - Wrześniak (54), 3:1 -
Jankowski (61), 3:2 - B. Sadowski (78),

JEZIORAK (skład wyjściowy): Kościński - Kłosowski, Obrębski, Wiśniewski,
Otręba, Wrześniak, Sedlewski, Stanikowski, Jankowski, Kamiński, Zalewski,



PŁOMIEŃ (skład wyjściowy): Spataru - Sezonienko, Farasiewicz, Jarzyna,
Dwórznik, Sadowski A., Sztramski, Płoski, Sadowski K., Majewski, Sadowski B.,

Przed tą kolejką (10. w sezonie 2026/27) drużyny z Iławy i Turznicy były sąsiadkami w ligowej
tabeli. Ulokowały się w jej środku, na – odpowiednio – 7. i 6. miejscu. Ciężko było wskazać faworyta
do zdobycia kompletu punktów, teoretycznie najbardziej możliwy był tak nielubiany ostatnio przez
Jezioraka remis, który nigdy nie będzie smakował jak wygrana.

A propos smaku – po pierwszej połowie dzisiejszego spotkania kiełbaska
serwowana z bufetu na koronie nowej trybuny Stadionu Miejskiego przy ul.
Sienkiewicza musiała smakować kibicom zespołu gospodarzy wybornie (sami
też ją jedliśmy, pychota!), bo Jeziorak prowadził 1:0 po golu Michała
Jankowskiego.

Jeden z najbardziej doświadczonych zawodników zespołu trenera Pawła Korpalskiego wykorzystał
w 39 minucie rzut karny podyktowany za zagranie piłki ręką przez jednego z graczy z Turznicy.

Goście do przerwy przegrywali, a w dodatku jeden z zawodników Płomienia, Mariusz Sztramski,
doznał poważnej i bardzo bolesnej kontuzji miednicy. Po piłkarza przyjechała karetka, która
przetransportowała go do iławskiego szpitala. Życzymy szybkiego powrotu do zdrowia!
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Po zmianie stron obie jedenastki rozstrzelały się na dobre. Najpierw do wyrównania doprowadził
Rafał Farasiewicz, a kolejne dwa trafienia były już dziełem Iławian. Na 2:1 gola zdobył Krystian
Wrześniak, który pokonał bramkarza Płomienia, Aleksandra Spataru płaskim strzałem, a wynik
podwyższył po chwili Jankowski. Goście ambitnie walczyli o dobry rezultat do końca pojedynku,
kontaktową bramkę zdobył jeszcze Bartłomiej Sadowski, ale dziś to Jeziorak zaliczył wygraną
przełamując tym samym serię meczów bez wiktorii.

» W 11. kolejce derby! Jeziorak zagra na wyjeździe z liderem grupy 2 warmińsko-mazurskiej
okręgówki, czyli z Constractem. Zespół z Gminy Lubawa w tym sezonie jeszcze nie przegrał, a w
tej serii rozbił w gościach nowomiejską Drwęcę (1:5).
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Na nagraniu poniżej: spiker Bartłomiej Słomski zapowiada początek meczu Jeziorak Iława -
Płomień Turznica
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